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| KURYER LITEWSKI. 


w Wilnie w Poniedziałek dnia 28 Listopada b. s. 1827 Roku: 


W rapDomości KRnAaŻOWE. 


Sankt-Petersburg dnia 19 listopada, 

(z Gazety Senackiey ). x 

Czsanz Jecomość przez naywyższy dyplomat 

pod dniem 11 listopada, raczył nayłaskawiey mia- 
nować kawalerem orderu Ś. dlerandra-Newskie" 
go, Jeneratła pórucznika, Xiążęcia Zristowa,' na- 
czełaika 21szey dywizyi pieszey, który szczegól- 
niey się odznaczył w teraźnieyszey woynie Per- 
skiey, a mianowicie w prowincyi Karabacha i 
przy wzięciu miasta Tauris. EE. dż 
A — W naywyższym ukazie: do Kapituły ot- 
derów poddniem o listopada wyrażono: „W na- 
grodę odznaczającey się waleczności i męztwa, 0- 
kazanych przez Kontr-Admirafa, Hrabię Heyde- 
na, w bitwie dnia 8go przeszłego października 


pod NWawarynem, gdzie przez eskadrę; pod jego. 


dowóilztwem będącą, pospołu z eskadrami Mo- 
capstw Sprzyraierzoywych, odniesione zupełne zwy- 
cięztwo dza ilottą Turecką, która była pod do- 
wództwem Ibrahima Paszy, i na znak szczególne- 


go Naszego zedowolenia, za ścisłe i rostropne wy- 


pełnienie danych mu od Nas instrakcyy, Na y- 
miłościwiey Mianujemy go, Kontr-Ad- 
mirała gilrabię Heydena, Kawalerem orderu ś. 
FPactkiego-Bięczennika i Zwycięcey Jerzego Soisy 
kłassy, Rozkazając Kapitule opatrzyć go dy- 
plomatem i znakiem orderu — | RA 8 

- — Prżez naywyższy ukaz pod dniem 10 listo- 
pada, z przedstawionych przez Ministra Narodo- 
wego Oświecenia, naczelnie zarządzającego spra- 
wami duchownemi obcych wyznań, kandydatów, 
mayłaskawiey mianowany ; jeneralnym super-in- 
tendentem w Inflanciech proboszcz paraawski Ka- 
rol Berg. 

"=L Daja 11 listopada, Wice- Gubernator słobodz= 
ko-nkraiński , 5tey klassy Doniec- Zacharzew- 
ski, ma własuą prośbę uwolniony od lego obowiąz- 
ku z pozczeniem do ministeryum skarbu; a Wi- 
ce.Gubernatarem -słobodzko-ukraińskim mianowa- 
ny radća kollegialny Paskiewicz. —. 

— D. 14 listopada zostający przy Heroldyi 5tey 
klassy Łaczinow, nayłaskawiey przeznaczony do 
sprawowania obowiązkow Gubernatora Cywilne- 
go oiónitckiego. sieć 

— Przez naywyższe ukazy do-Kapituły orē 
derów nayłaskawiey mianowani kawalerami: 

Dnia 5 listopada; orderu ś, TPłodzimierza 
Zciey klassy : dowódca twierdzy Dyneburga, Je- 
nerał-msjor Helwig i dowódzca 1szey brygady 
połączoney pionierów Jenerał- major Den 1szy; or- 


deru $. „Anny Sciey klassy i. nauczyciele ślache- 


tnego korpusu szkolnego tambowskiego, radcy ho- 
norowi: J osdózin, Ejlberg i gtey klassy Szubin. 

Dnia g listopada , w nagrodę odznaczającey 
się służby i trudów, podjętych w spełnieniu da- 
nych jemu poleceń, adjutant bokowy J. C. M. pół- 
kownik gwardyi półku izwayłowskiego , Perow- 
ski, nayłaskawiey udzrowany został „brylantowa- 
nemi znakami orderu ś. Anny 2giey klassy. 

żę Przez postanowienie Rządzącego Senatu 
ra mocy Naywyższego ukazu pod dniem 22 sierp- 
nia 1822 roku, radcy honorowi podniesieni na as- 
sesorów kollegialnych, w gubernii mohilewskiey: 
radca Izby Skarbowey Jan Buraczok i kontroler 


* guhernialny Jakób Pieczkowski; Ww gubernii po- 

olskiey; towarzysze inspektorów kantorów kwa- 
rantaniowych : mohilewskiego Alexander Par- 
czewsżi i isakowieckiego Franciszek Fednarowski. 


Sankt-Petersburg dnia 18 listopada. * 
(Joutnal de St. Petersbourg.) ; 
Wiadomości bezpośrednio otrzymane ze Stam- 
Dutu, pod d. 26 października (7 listopada n. s.) u- 
dzielają nam następnych szczegółów o położeniu, 
w jakićm się na ówczas ta stolica źżnaydowała: 
„0d kilka dni; jak wieść o klęsce, dozna- 
rzez flotę Ottomańską pod Nawarinem, do- 
do wiadomości Rządu, zgromadzenia Dywanu 
stały się codziennemi. Rada nadzwyczayna, zwo- 
łana d. 24 października, a złożona ze wszystkich 
Ministrów czyniych, i niebędących w służbie, z cel- 
niegszych Ulemów, i dwóch Seraskierów, żadne- 
roiie uczyniła wniosku. Takież zgromadzenie mía- 


ney 


szła 


zi Tu 

łó Życzenia. Turcy, 
ze śwey strony, nie okazują, ani nienawiści, ani 
gniewu. Surowy firman ponowił zabronienie, dawe 
niey uczynione dla wszystkich ińuzułmanów, nosze- 
nia broni.” 


Listy z Londynu, pod d. 12 b: m. (a.s.) dziś 
otrzymane, zawierają in ectenso ogłoszony rap- 
port w gazecie ńadzwyczayney w d. 10 0 świe- 
iney rozprawie pod Nawarinem: Szczegóły jego 
po, większey części; umieszcżone były w poprze- 
dnicżych nasżych doniesieniach ;- lecz winniśmy 

odać da wiadomości trzy dokumemta, zawarte 
w pomienioney gazecie, a które tymi interesso- 
wnieyszemi bydź mogą dla naszych czytelników, Że 
podadzą zręczność lepszego sądzenia o okoliczno- 
ściach, które były powodem , jako też towarży 
szyły wypadkom Nawarińskim. ingg z 
1) Protokół konferencyi odbjtey d. 18 paź- 
dziernika, pomiędzy trzema admirałami do- 
wodzącymi flottami sprzymierzanemi, 

„Admirat ri odowodźący eskadrami trzech 
Mocarstw, które podpisały traktat Londyński, ze- 
brawszy się dnia 18, pod Zante, dla naradzenią 
się nad sposobami osiągnienia wytażonego cela 
w pomienionym traktacie: rzeczywistegó żawie* 
szenia broni między Turkamia Grekami, zważali: 

„4e po tymczasowóm zawieszeniu bfoni, na 
które przystał Ibrahim Basża; na konferencyi 
gwojey d. 25 września, z admirałami angielskim 
ifrańcuzkim , działającymi także w imieniu ad- 
mirała Rossyyskiego E jar ten złamał zaraz ną- 
zajutrz„swoje przyrzeczenie; 

„Że od czasu weyścia tey flotty do Nawari» 
nu, ża powtórną odezwą admirała Codrington. do 
fbrahima, którego spotkał nie daleko Patras, woy- 
ska tego baszy nie przestały toczyć woyny, ka A 
nieyszey jak wprzódy, mordując niewiasty i dzie- 


~ 


ji 


\ - 
ci, paląc domy, wykorzeniająe drzewa, w celuzu: © 3) List P: Codringtón do Hrabiego do Heya 
pełnego spustoszenia kraju. AE den. zh 
pA dla powściągnienia okrucieństw, które Na pokładzie okręłu Królewskiego Azya, w Na- 
przechodzą wszysiko, co się tyiko dotąd działo, marinie, d. 25 października. 
Środki perswazyi i pojednania, rady dawane na- Mości Admirale,J W.Pan uczyniwszy mi zaszczyt, 
czelnikom tureckim, przełożenia czynione Mehmet- stejąc sam, wespół z flotą Rossyyską pod mojćm do- 
Alemu i jego synowi, za igraszkę tylko były uwa- wództwem, dałeś mi prawo sądzenia o jego postępo- 
żane, gdy tymczasem jednćm słowem, mógł był waniu, za które do pew zego stopnia byłem odpowie- 
położyć koniec tylu okrucieństwormn; r 
„Ze dowódcom eskadr sprzymierzonych, wa, dla oświadczenia JW. Panu, iż z naywiększą po- 
pozostają tylko trzy środki do wyboru, dla do- ciechą przypatrywałem się sposobowi, jakim J W. 
pełnienia postanowień ich Dworów: +, Paa kierowałeś swoją eskadrą, w bitwie dnia 2ę, 
„1od Utrzymywać daley przez całą zimę że nic nie może przewyższyć wybornego mane- 
trudną, kosztowną, a nawet hezpożyteczną błoka- * wru statków. pod jego rozkazami będących, i że 
dẹ, gdyż jedna burza mogłaby rozproszyć eska- jedną z okoliczności, któremi naybordsiey szczy- 
dry, i otworzyć łatwą drogę postoszącemu woy- Cié się będę w całym moim zawodzie morskim, 
sku Ibrahima, do różnych punktów Morei i będzie ta, żem go miał pod mojemi rozkazami, w 
wysp. tey krwawey i zgubney bitwie. 
„2re Połączyć eskadry sprzymierzone wsa- ` Mem honor zostawać z naywiększym szacun- 
mym Nawarinie, i zapewnić tą ciągłą obecnością kiem JW. Pana przyjacielem i sługą, i t. d., 
bezczynność flotty Ottomańskiey; lecz żeby się Podpisano: E. Codrington wice admirał, 


Porta uporczywie obstaje zą nieodmienianiem sy- kie, w témže brzmieniu, co. i list jego do Hra- 
stematu, iego de Heyden. ` 
„jcie Zająć stanowisko w Nawarinie esKa- aż i 
drami, dla ponowienia Ibrakhimowi propozycyy, —, Spieszymy z udzieleniem dla naszych czytel- 
które, zgadzając się z duchem traktatu, są widocz-, ników dokumentu; który Żywo ich ciekawość 
nie zgodne z interessem samty Porty. | ` zaymie. Jestto list Hr. Capo d Istrias, pisany 
„Admirałowie, po rozważeniu tych trzech. 2 Londynu d. 14 (26) sierpnia, do prezydenta zyro- 
środków, jednomyślnie uznali, że trzeci może bez madzenia narodowego Grecyi, w odpowiedzi na po- 
krwi rozlewu i kroków nieprzyjacielskich, lecz Stanowienie, wzywające go do przewodniczenia 
samą groźną przytomnością eskadr, ściągnąć deter- w Be wyżyn fego kraju. ` 
minacyą w tym względzie. chwili mego oddalenia się ze Stolicy Ros- 
 „Zatóm, gdy sposób uskutecznienia trzeciego syi, otrzymałem, przez pośrednictwo mojego bra- 
środka jednomyślnie został przyjęty, i gdy odtąd, ta, poselstwo, które JW. Pan raczyłeś do mnie 
stosownie do brzmienia instrukcyy; naystarszy ad- przesłać i uwiadomić, wespół z reprezentantami na- 
mirał powinien objąć naywyższe dowództwo; wi- rodu, donosząc o dwóch postanowieniach, z któ- 
ce-admirał Codrington potrzebne uczynił rozpo- rych jedno umieszcza mię na czele rządu Greeyi, 
porządzenia, `- a drugie nadaje mi władzę zaciągnienia pożyczki. 
odpisali Admirałowie Æ. Codrington, Hr. Od miesiąca maja, jakem tylko przybył do St. 
Heyden, H. de Rigny. ‘Petersburga, gazety i niektóre listy prywatne, da- 


„na tym jednym środku nie kończyło wszystko, gdyż List. P. E. Codrington do P. de Rigny- napisany 


dzialny w tém położeniu.K orzystam więc z tego pra- 


2) Deklaracya trzech admirałów, uczyniona , 
po rozprawie Nawarińskiey ,  Ibrahinowi- 
baszy, Moharemowi-baszy, i innym dowódz- 
cóm tureckim. , i 


ły mi poznać to zanfanie, tak pochlebne i uroczyste; 
które we mnie naród grecki położył. = Nie“ 

mówił JW. Panu i jego szanownym kollegam; a= 
ni o uczuciach, jakie wlewają we mnie te posla- 


„Ponieważ eskadry Mocarstw sprzymierzo- nowienia, które mam przed sobą, ani o życzeniach 
nych, nie weszły do portu Nawarińskiego w wido- . moich, aby Bóg wam, Mości Panowie, równie jak 


kach nieprzyjsźnych, lecz tylko dla ponowienia do- mnie, udzielił mocy do osiągnienia celu długich a ' 


wódzóm dż) tureckiey propozycyy, korzystnych krwawych poświęceń, na które naród grecki był 
dla samegoż Wielkiego-Sułtana, nie mamy przeto, wystawiony, na które się jeszcze naraża w nadziei 


(zamiaru zniszczenia tego, co jeszcze mogło. pozo- swojego wskrzeszenia. Przestanę teraz ma zdaniu. 


stać z okrętów oltomańskich, teraz, kiedy walna wam sprawy, z ley drobnostki, którą mi się do- 
zemsta nastąpiła, za pierwszym wystrzałem zdzia- tąd uskutecznić ndało, i na poświęceniu dla was 
ła, który ośmielono uczynić przeciwkó bande- na przyszłość wszystkich moich usiłowań. 
rom mocarstw sprzymierzonych. Dowiedziawszy się ʻo klęsce Ateńskiey, o 
„ Dłatego wkładamy obówiązek na jednego trudnościach pieniężnych tymczasowego rządu 
z dowódzców tureckich, który się dostał, jako nie- Grecyi, oraz © smutney konieczności, zmuszającey 
wolnik, w nasze i sd ażeby uwiadomił Ibrahima- .go do zaciągnienia na wyspach Jońskich pożyczki, 
baszę, Moharema-baszę, Taher-baszę, kapitan-Be- któraby mu kilkodniowego zasiłku dostarczyć mo- 
ja, rówiie jak innych naczelników, iż jeżeli jeden gła, za całą odpowiedź posłałem bratu resztę mo- 
wystrzał z broni ręczney lub z działa, dany będzie iego pomiernego majątku. Obowiązałem go, aĉe- 
do statku któregokolwiek z Mocerstw eprzymie- by się przyczynił do ley pożyczki, jeśliby nastą- 
rzonych, tedy niezwłócznie zniszczymy wszystko, piła , lub też złożył w ręce rządu tymczasowego 
co pozostaje z okrętów, i razem warownie Nawa- summę 2,000 funt. szter., którćm do jego oddał 
rińskie, a ten nowy krok nieprzyjacielski uważać  rozrżądzenia. Razem też pośpieszyłem błagać ró 
będziemy za formalną deklaracyą Porty prze- stkich Greków, posiadających dobra w krajach o 


ciwko trzem Mocarstwom sprźymięrzonym, która cych, iżby poszli za tym przykładem, i dali wam 


ściągnęłaby nayokropnieysze skutki dla Wielkie. jaką pomoc. Kroki te po części się udały, 
go Sultana i jego baszów. a rząd tymęzasowy uyrzał się przez to w mo- 

„Lecz jeżeli naczelnicy tureccy; uznając gwałt, źności, zadosyćuczynienia na chwilę swoim nay- 
którego się dopuścili, dając pierwsi ognia, wstrzy- cięższym potrzebom. Mówię, na chwilę, gdyż po- 


| mają się od wszelkiego kroku nieprzyjaciejskiego, chlebiam sobie, że za pomocą Boga i waszey mą- 


wówczas wznowiemy stosunki dobrego porozumie- rości, naród Grecki otrzyma wkrótce waźnieyszą 
nia, które oni sami zerwali. WV takim razie, zatkną pomoc. sty” 
banderę białą na wszystkich warowniach, dniaje- „W ninieyszym stanie rzeczy, pomoc ta, aby 
szcze dzisieyszego. Czekamy odpowiedzi kategory- się stała zbawienną, dwojaki cel mieć musi. Po- 
czney przed zachodem słońca. ,, winna wyrwać Grecyą z jej z8ubnego odosobnie- 
odpisali admirałowie: angielski, rossyyski nia; a zetknąć z pierwszemi Mocarstwami europey- 
i francuzki. skiemi. Powinna jey dostarczyć środków utrzyma- 
„Nie wiadomo dotąd o wypadkn tey dekla- nia się i obrony, pokiby rząd nie zdołał zaprawa- 
racyi, ani o skutku, jaki sprawiła na dowódzcach dzić jakiego porządku w sprawach zewnętrznych 
tureckich.” narodu, i postawić go w inożności wystarcaenia 


4 t A 


| 
| 
| 
| 


4 


samómu przea się, Temito dwoma wiełkiemi ig- 
teresszini wyłączniem się zaymował, ijeszcze się 
"zaymować będę, nie wprzódy do was pośpieszając, 
aż po bytności w Paryżu. Jeżeli Niebo dłużey 
będzie błogosławiło móim usiłowaniom , jak do 
tychczas, śmióm sobie tuszyć, Że potrafię przy- 
nieść wam jaką pociechę, i Że naród grecki nie 
odmówi mi władzy, którey, będę- od niego Żą- 
dał, dla zawarcia w prawnóćm pełnieniu 24sz- 
czytnych obowiązków, króre mi proponuje, wszy- 
stkich potrzebnych nkładów, z dworami, które 
się za ten naród ujęły. : zę 
Nie stracę ani chwili, bo czas może lada dzień, 
zozstrzygnąć dla Grecyi zagadnienie życia lub 
śmierci, Wprawdzie zmiany, które ściągnie, są 
w ręku Boga; lecz nie *aymy i lego, Że od was, 
Mości Panowie, zależy, abyście je sobie sprzyjają- 
cemi uczynili. Staną się takiemi, bądźcie pesyni, 
skoro wierni zasadom niezachwianym ś: naszey 
religii, będziecie jednozgodnie i z dobrą wiarą pra- 
cowali, nad dziełem spólnego ocalenia, jedni sta- 
jąc pod bronią, nie tylko z poświęceniem się i od- 
wagą, lecz z zupełną ułegłością rozkazom naczel- 
ników; drudzy zarządzając krajem dla kraju, nie 
zaś dla tych lub owych osob, tych lub owych 

interessow albo też przeciwko nim. w, 
` Na tém kończę, i poruczam, moi Panowie, 
waszey mądrości i waszemu patryotyzmowi stara- 
nie nad rozważeniem niazmierney odpowiedzial- 
pości, która'na was cięży. Ręczę honorem, że 
ją dzielić będę z wami, lecz nie waham się tu po- 
wtórzyć; iż nie inaczey będę mógł dzielić, jako, 

kiedy mi i 

pełne e 
l ë 


Podpisano: Capo @Lstrias 


Sankt Petersburg dnia 16 listopada. 

i (z Pszczoły ‘Północney). 7 

© T. Bułkaryn, otrzymawszy szczęście złożyć 
dzieła swe NAYJAŚNIRYSZYM CESARSTWU JCHMOŚĆ, Cz- 
sARZOWI JeEGOMOŚCI 1 CESARZOWRY JEYMOŚCI , ALE- 
XANDRZE FEDOROWNIE, stał się godnym zwrócenia 
na siehie Naymiłościwszych względow Nayjaśniey- 
szych Protektorów Literatury Rossyyskiey. Cr- 


wysłuchacie. i gdy zjednam u was zu-- 
nie, którem was natehnąć powinienem. 


v 


naygorętszych modłów za duszę ALExaNDRA. WWszy- 
scy Urzędnicy i Deeby proi obojey napełniali ko- 
ścioł 6. Jana, gdzie JW. JX, Koźmian , Biskup 
Kaliski, Senator Królestwa Polskiego, odprawił 
Żałobne nabożeństwo, które zakończył odezytaniem 
modlitwy za duszę Wskrzesiciela Królestwa Pol- 
skiego. W tymże czasie odprawione zostało na- 
bożeństwo w Kaplicy Zamkowey. Wszystkie 
widowiska stolicy dnia tego zamknięte zostały. 


60 PRamncvYA. 
Paryż dnia 12 listopada. 
(Journal de St. Petersbourg). 

Niepodobna, wyraża list prywatny, datowa- 
ny 22 października pod Nawarinem, opisać unie- 
sienia, jakie pomiędzy nami sprawiło zniszczenie 
flotty turecko egiptskiey; każdy uwielbiał świetną 
waleozność admirała de Rigny i oficerów jego e- 
skadry; wszyscy się odznaczyłi; lecz można, bez 
niesłuszności, przytoczyć szczególniey kapitanów 
okrętowych, Milliusa, Hugona, de la'Bretonni- 
ère i Maurice, którzy celowali tak zręcznością o= 
brótow, jak nieustraszonością , którey ciągle da< 
wali przykład wspierającym ich walecznym. 
Nayszlachęlnieysza emulacya dawała się 
postrzegać między statkami trzech Mocarstw przy- 
jacielskich; każdy się ubiegał z neywiększym za- 
pałem, nieść pomoc sprzymierzeńcu, który się znay- 
dował w niebezpieczeństwie; pod tym względem 
Francuzi,Anglicy i Rossyanie nabyli równych praw 
do wzajemney od siebie wdzięczności: nie masz w 
historyi przykłada tak szcżerego społem działania, 
pomiędzy eskadrami różnych na ky 

„Rana kapitana de la Bretonnière szczęściem 
nie ma nic niebezpiecznego; nayżywiey nas wszy= 
stkich obchodziła rana, którą odebrał syn wałecz- 
nego admirała Codrington; wszakże jest nadzieja, 
Że ita nie będzie miała złego skutku. 

„Trzeba było bydź świadkiem sprawy; ałe- 
by mieć wyobrażenie widowiska, które wystawia- 
ły szezątki floty tureckiey, gdy się ogień uspo- 
koił. Nigdy zniszczenie zupełnieysze nie było wy= 
padkiem bitwy morskiey; liczą straty. ze stron 
tureckiey do 3000 ludzi, którzy się z większą bili 


san” JrEGomość Naywyżey rozkazał oświadczyć Swo-- zawzięlością, aniżeli zręcznością. Godną jest rzeczą 


JE mu zadowolenie. Cesarzowa JryYMmość również 
złaskawością przyjąć raczyła tę serdeczną ofiarę. 
Przy oświadczeniu tego Monarszego zadowołenia 
NaYJAŚNIEYSI Cesarstwo Icńmość udarowali go bry- 
lantowanemi pierścieniami. ; n 


Symferopol d. 15 pażdziernika” 
5 (z Pszczoły Północney.) : 

D. :5 lipca r. t.. Krystyna Andruszczenko* 
wna, włościavka ze wsi Nowo-alerandrowki, powia- 
tu melitopolskiego, znaydając się w chacie z dway- 
giem małoletnich swych dzieci ,-podpalita słomą 
w piecu, mając chleb sadzić, sama poszła po wo- 
de, zostawiwszy w domu same dzieci. W jey nie- 


bytności powstał od pieca pożar, i nagle ogarnę- 


ły płomienie dóm, klóry były kryty słomą. Éu- 
docya Kierkinówna, córka sąsiada, pierwsza ten 
pożar postrzegła, i wiedząe, że w palącym się do- 
mu jest dwoje małych dzieci. pomimo widoczne» 
go niebezpieczeństwa, wpadła do środka domu, 
dymem i ogniem napełnjonego, i wyniosła te obo- 
je dzieci, które bez tey determinacyi, pewnie- 
8 zostały pastwą pożaru, gdyż dom zgorzai zu- 
pełnie, W ratunku tym Zudocya przypaliła na 
sobie odzienie i włosy nar głowie. 


KnóLzrwsrwo PoLSKIE 
Warszawa dnia 2 grudnia. 
(z Gazety W arszawskięy ). 

Smutna rocznica zgonu wiekopomney pa- 
mięci N, Crsanza i KRóra ALEXANDRA I, napeł- 
niła na dniu wczorayszym naygłębszym smutkiem 
wszystkich mieszkańców stolicy Królestwa Pol: 
skiego, zachowujących w sercach swych niewyga-. 
słą pamięć łask i nieukojoną żałość po stracie Tr- 
co Qyca i Dobroczyńcy. Wśród powszechnego 
smutku iżałoby, mieszkańcy stolicy pośpieszyli 
do przybytków Przedwiecznego, dla przesłania 


uwagi, iż żaden ze statków trzech Mocarstw sprzy- 
mierzonych nie zginął: chociaż wiele znich bar- 
dzo złego doznało przyjęcia od artyleryi nieprzy- 
jacielskiey, : : 
; „Gdy pierwsza fregata turecka, stojąc w re- 
jach z naszemi okrętami, zapaliła się i wyleciała ną 
powietrze, Syrena tak blizko się jey od tylu znaydo- 
wała, że jey tylny maszt padł przez całą długość po- 
mostu tey fregaty, a wkrótce po nim i maszt wielki. 
Okręt$cypion, pod dowództwem kapitana Milliusa, 
opanowany z przodu od gorejącego statku palne- 
go, poczterykroć gasił ogień na swym pokładzie 
nie przestając walczyć, strzelając razem z obu po- 
kładów na liniją nieprzyjacielskąińa warownie. 
„Fregata Królewska „Armida, która na po- 
(,czątku rozprawy stała z fregatą angielską Talbot 


‘na lewym końcu podkowy miała do wytrzymania 


z waleczną swoją towarzyską, ogień z pięciu fre- 
gat tureckich, póki nie przybyły fregaty rossyyskie, 

. „Lecz co nadewszystko zasługuje na uwielbie- 
nie, to zapał, z jakim osady linijowe, znaydujące się 
na naszych okrętach walczyły poraz pierwszy: wi- 
dząc ich nieustraszoną obojętność, wziąćby można 
było za marynarzy oddawna ćwiczonych, młodzież 
w tym roku we Francyi zaciągnioną, a która prze- 
szło czwartą część składała osad walczących, nay- 
doświadczeńsi żeglarze nie okazaliby więcey od< 


- wagi, aai więcey poświęcenia się. Otoż to wła- 


śnie owa instytucya, która ledwo od dwóch lat exy- 
stuje, a zupełnie jest doświadczoną; z niey marynar- 
ka francnzka powinna powziąć naypięknieysze na 
przyszłość nadzieje.” h 
i — Zniszczenie floty egiptskiey przez P; 
Kontr-admirała de Rigny nadało nowe prawo P, 
de Rigny, jego bratu, podanemu za kandydata de- 
utacyi klermontskiey, którą zarządzał w tytule 
prefekta Puy-de Dóme. 
— Donoszą a Marsylii pod d. 51 października, 
RAZY 


mw z p yy c gy my o a a 


że wielu agrdvładosów przybyło do tego miasta, 
Użalają się oni na przyjęcie, jakiego doznali, labo 
to było bardzo gościnne. Może chcieli, ażeby ich 
„przyjęto przy odgłosie dzwonów . jak było zwy- 
czajem w Katalonii, kiedy wjeżdżali do wioski, któ- 
rą potem złupili. r >? 


ANGLIA 
Londyn dnia 14 listopada. 
(z Gazety W arszawskiey.) 

Onegday po południu odprawiła się tu rada 
gabinetowa itrwała dwie godziny. 

Osnby świadome rzeczy mniemają, iż interes- 
sa w Stambule mogą się dobrze ukończyć dla tego 
szczególniey; Że już nio ma Janczarów, którzy za- 
wsze byli skłonni do mordów i rabunków. Spo- 
dziewają się oraz, i wielki wpływ Iaterauncyu- 
sza Austryackiego, działać będzie łagodnie ipo- 
Żytecznie na umysł Wielkiego Sułtana i Dywanu. 
Z tey też przyczyny nie tak się lękają w Turcyi 
ożycie Chrześcian, jak o nałożenie ogromnych po>- 
datków. 4 ; i 
Wyyrachowano tu, iż wiadomość o wypadkach 
przy Nawarinie musiała nadeyść do Stambulu 
d. 28 października, z „aji, Pak 
| : Gażety tuteysze umieściły obszerny SOLE 
założenia banku narodowego z kapitałem 5 mili- 
„onów funt. szter. (200 milionów zł. pol.) zebranym 
przez wydanie io,000 akcyy po 500 funt; szter. 
(20,000 zł. pol.) pod kierunkiem 24 Dyrektorów 
iz wydatkiem 50000. funt. szterl. (1,200,000 zł. pol. 
na administracyą. RZEC 

-Niedawno otrzymano pierwsży raz wiadomość 
o zmianie wint za pomocą telegrafu, urządzone- 
go między Holyhead i Liverpool, na przestrzeni 
38 mil jeograficznych: wiadomość ta nadeszła w 
ięcia minutach, a zmiana wiatru dała się uczuć 
opiero w godzinę poźniey; tak więc przekonano 


ę 


` się, iż telegraf jest nierównie lepszym gońcem, 


niż wiatr. 


s 4% x re, — Dnia 14 Sad A s à 
—  „Mięcia FFellingtuna obrano prezesem dyre- 

‘keyi wielkiego kanału, który ma bydź zrobiony. 

ES | j FACE do Portsmouth; lecz wspomniony Xią- 

żę ogłosił, iż owi nie zdecydował się, czyli 

przyymie tę prezydeneją., 

js T oiteag kupców prowadzących handel ż 


Lewantem, miała posłuçhanie u Ministrów wżglę- 


dem rozbojów popełnianych na morzu rodziem- 
nem, i otrzymała zaspokojającą odpowiedź, iż wy- 
dano wyraźae rożkazy dla wytępienia tego złego, 
i uczyniono mocne przełożenia Rządowi Greckie- 
mu. Sąd admiralicyyny Angielski w //4lcie ma 
` bydź upoważniony do wyrokowania `o wszystkich 
zabranych okrętach Greckich, jeśliby nowy rząd 
Grecki nie miał siły do zapewnienia skutku roz- 
kazom swoim. 
Odebrane tu listy z Rio-Janeiro pod dniem 
24 września donoszą, iż 6000. woyska popłynęło 
na okrętach wojennych Brezyliyskich do Rio- 
Grąnde. ) 


‘List z Bahia pod d. 28 września wyraża: 


„Bryg Brezyliyski Zmperial Pedro, któzy d. 15 
. m; wyszedł ztąd pod żagle, po długiey i krwa- 
wey bitwie, stoczoney d. 25 b. m. zabrał szoneca 
`- wojennego Buenos-Ayreskiego Patagonia, prz 
czém miał jednego człowieka zabitego , a trzeć 
„ludzi ranionych. Na sżonerze nicprzyjacielskim 
oległ kapitan jego za5 ludźmi. Uzbrajają tu 
regatę Thetis i dwa inne statki wojenne , ktore 
mają wypłynąć na krążenie po morzu.” 


KPRD ŁA 4 
Od granic tureckich 12 listopada. 
(z Gazety Warszawskiey). 
Zaraz po bitwie przy /Vavarinie dwie kor- 
, wety, jedna Angielska, a druga „Francuzka popty- 
nęły do Smyrny i Dardanellów, dla uwiadomienia 
przez umówione znaki Posłów zagranicznych 0 


zz z r wr a e ae mae 


Z polecenia JFF. Litewskiego ZP ojennego. Gubernatora. 
Andrzey Bucharski Rzeczywisty Radca Stanu i Kawaler. 


Pozwolono drukować. 


s 


. przypadku przypytujących się 
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tóm, co się stało i dania opieki im i wszystkim l 


Chrześcijanom. 


O , - % i 
Dowódcy eskadr sprzymierzonych zawarli z 


dowódcą Tureckim w Smyrnie układ, podług któ- 
rego Smyrna ma bydź we wszelkich przypadkach 
ogłoszoną za neutrałną dla wszystkich narodów io- 
twartą dla okrętow -pod jakąkolwiek bądź banderą. 
Ko. „Z Dnia 10 = 

List 2 Alerandryi (w Egipcie) pod dniem 10 
października wyraża: „Skarb Baszy jest wycień- 
czony; winien officerom Europeyskim żołd za 11 
miesięcy, a Tureckim za 10 miesięcy, Słychać o 
nowym zaciągu 12,060 ludzi do woyska, je 
by Basza uczynił, gdyby starał się utrzymać Żot- 
nierży, których ma w pułkach swoich; zbiego- 
stwo bowiem jest niezmierne, zwłaszcza podczas 
ciemnych nocy; wtedy po 5o Żołnierzy razem u- 
cieka, 
ły szkodliwey zmiany po śmierci Mehemeda Be- 
ja. Major jeneralny Osman Bey, będący w obo- 
zie, mie śmić nic przedsięwziąć; okazuje prawie 
desperacką niepewność. Niecierpliwie oczekuje- 
my tu wiadomości z Grecyi. Stan Egiptu wiele- 
by zyskał, gdyby pokóy nastąpił; wcale bowiem 
ył inny przed tą nieszczęsną woyną. Bąsza szcze” 
gólniey wiele utracit przez uleganie Dywanowi w 
Stambule; woysko jego było liczne, a teraz jest 
szczupłe; skarb był ogromny, a dziś jest tak wy» 
cieńczcny, iż kupcy, w <dlezandryi musieli zali- 
czyć Baszy znaczne summy na kupno bawełny z 

*przyszłego zbioru.” BR>=. 

Bukarest dnia 5 listopada. 
(a Korrespondenta Warszawskiego.) 

, Mamy ta wiadomości % Konstantynopola da 
dnia 50 października. Stolica byłaspokoyną. Por- 
ta miusiała już odebrać wiadomość 6 bitwie pod 
Nawarinóm i dyplomatycy w Pera postrzegli nad- 
zwyczayne po między tureckiemi Dro- 
gomanami. Nic jednakże na jaw nie wyszło. Nie- 
cierpliwie oczekują tu dokładnieyszych wiadomo- 
ści zwłaszcza, iż się wieść rozeszła, że Sułtan na 
wszystkie europeyskie okręty nałożył embargo. 

Podczas bitwy pod Nawarinóm miało udać się 
brygowvi pi kopia o 18 działach wypłynąć z 
portu, aby wiadomość o rozpoczęciu działań nie- 
posceaia do Konstantynopola zawieźć, 12 

atarów pośpieszyło lądem z tómże samem posel- 
stywem. i r tas 
` Według zapewnienia szyprów okrętowych, 


Gzynią na wyspach Jońskich przjepeowienia do “ 


wsiadania kilku oddziałów waysKa Angielskiego 
na okręty. W ąysko to jest zapewne przeznaczone 
do portu Nawarino. i 


INiżey własnoręcznie podpisana, za obligiem 
w dniu ło maja 1827 r. we wszelkiey formie 
Prawa sporządzonym na summę t. Sr, sześćset 
N. 600, rękodaynie przez W. Dyònizego Szulca 
mnie zawinioną ,, na „pewność oddania oney 
zEwikcyą na wszelkich funduszach Debitara 
mianowicie na kamienicy w mieście Wilnie na 


Zarzeczu położeie mającey, pu ródzicach do: 


sukcedowania niekwestyonowanego w scłiedzie 
spadłey mając hależną za opłatą istotnego waloru 
teyże summy z osoby mojey narzecz Guber. Se- 
kretarza Grzegorza Zeytza walutę wyrażonego 
obligu wieczyście przelałam. Zrzekłaim się z 
tego względu nastałego iutereśsu, ażeby Publi- 
czność interessować się mogąca wiedziała i w 
osob acż nie- 
sprawiedliwić uiewiadomością tego, niewyma- 
wizła się; przez ninieysze ogłaszam 1827 1, mca 
gbra 18 dnia. Franciszka Modzelewska. , 


Wolno drukować. Wilno, d. 22 listopada A 


Cenzor Norbert Jurgiewicz, 
man in 


1827 roku. 


3 


w Drukarni Redakcyi, 


Wszystkie części służby wojeaney dozna-' 


gów w nasiępującym 1828 


DODATEK DOGAŻETY KURYERA LITEWSKIEGO N: 141. 


T Wino dnia 28 Listópäda v.s. 1827 Roku, 


OBPABAEHIE 

1 HMIĘPATOPCKATO Boemiitamexbraró 
joma, oma C: Hemepóyprexaro Unekymekaro Cort- 
ma CHMb BiNOPHAKO OODAKAKEMCA: umo Bb 0OHOMB 
upoqaemćA 6 ayKLIOHHATO nybawanaró mopra, 3a* 
X0%eEHOB i upocpoTeERH0e HEĄBKMKUMÓŁ HMB Ma- 
iopa Hukoaaa Taspuaóbuwa Koxnospaiim "HepBin- 
ekaró, ćocmtoańyee oruaeBcxóii TyGepnin Baóuno- 
nórykaró [ostma Bb aepeBHHXP : Üerpunaxi 57, 
zBepax5 3 „boabutoń» Tadka 54; X OJ0OTUHŚ 27, 
Bapeuss' llnockons 245 Manom% flaockom» 42, 
Ilomesńsaxm 20» K08BAPALORKAXb . 15, JMopbm 
15, Ceasib BenioffoMv ĄBOpOBBIXA 16, CuBóno6ax% 
295 Tpźnmaeżó Gy Kastax» 8, TodanoBkh 2; Bpa- 
anxt 35, Ilymkosń 46, jr Kómijaxb 20, A BCErO 
450 pełietcknx» wyećka noad Ayh, ÑHCAHBIX D. 
mó penkiia 1816 Toat, Cb pómąetiabinie Tocab 
peBusim, 60 icelo wpunańaeskau;eI0, Kb HUM% 3€- 
mièjo m kóńkumb Ha omoii ćmpoeniem» ; AAA Ye- 
vó każuagćnki cpóku mMopram» yayuyaro 1828 ro- 
HA Bb ZA mscinut nepŹbii 21, pmopBiit 23, 14 
nipemńił 28 uicab. JRenaronii kynitmk um'bnie cić, 
morym» aBhiimci Bh Onexyńórik CońBbmh nóka- 
3akibixh UUĆAB BB NpiicyącCIiBÓHKÓG BPMN, H BH- 
jumb Bb OHOMh npóńasatztomy  HMBHLO ONKÓB, y- 
€aoBie u dlopmy wynućii KpeÓCMM.  — 
| Bzentąnmopb GcMOA0BCKA. 


O 4 0d Rady Opiektńczey St, Petersburskiey 
Cysaaskreco Domu wychowańia ninieyszóm pow- 
tórnie ogłasza się, iż w uiey jrzedaje się przez 
aukcyą z publicznego targu 0 dany naewikcyą i 
)rzetermiaowan nieruchomy majątek obywatela 

odkomorzego Ignacego Osipowicza £appy, poto- 
Żóny w Mohilewskio' gubernii, Klimowieckim po- 
wiećie w majętności JP roscinie 44, wè wsiach: Mar- 
kowęe 5o, Siemjenowwce 65, Sobolewce 51, W 0- 
gółe 1go dusz płci męzkiey, zapisanych do rewi- 


- zyi 1816 roku; z urodznemi po rówizyi,ze wszelką 


należącą do nich ziemią, i wszelkićm ńa niey zabu- 
dowaniem; dła czego nażnaczono terminy do tar- 
4 a. 4 miae mi. 
tym uszy 7, 2gi 9, a õci i% dnia; życzący upić 
ted mach oceń przybyć do Rady Opiekuń- 
tzey pomieńionych dni w czasie posiedzeń, i wi- 
dzieć w niey przedającego się majątku inwen- 
tarz, Waruuki i formę pfzedażnego prawa. 


xpedytor Osmołowski. 
———nn 


4 AMIEPATOPCKATO Bocenimańteńsnaró 

ówa, èni» Une-lieniepóyprexaro Onexysckaro Co- 
Bbma CHMb BMÓPHYHO OG6hADAAGMCA: JNO Bb QHOMB 
npoąaćmica CH aykyionnaro ny6auuHaro mopra 3a% 
fomónaoć u npócpó 4€Ńu0e HeĄBARKUMOE AMBHI Ifo- 
wnuka Iożkomopia Mreamia OcnnoBiua Zanni, 
cocmośrutee MornaeBcxoii TyGepniu K anmoserkaro 
Tiota Bb ceti Tpocmiub 44, Bb aepedtax5: Map- 
woskó 50, Cemeuosx% 65, Co6o1eBx5 51, M moro 190 
mym KA Módla Ayh nucakibIX% NO pernsiu 1816 
roja, Cb poKĄCHHAINK NOCAK peBitsiń, COBCCIO mpr- 
WaąACKALNCK KK RUM» SÈMACW M BCAKHM'b HA OHOH 


tmpoeuiemhb z XAA uero uasnadeabi CpOKH môp-’ 


ram» Gyayigaro 1828 toga perpara mécana nep- 
goii 7, smo poti 9 u mpemik 14 suecan.  Menrarmiè 
Kyru ńwiuie Gie, moryntb aBaAamoA Bb Ouekyn- 
ckit Cosiinb nókóżauwebiXb UUĆAB Bb IupuAćyĄ- 
Enmtemtoe pemi M Bús mb BS OHOMb» 1IipóąaBae- 
momy UMBiiO ONUĆP; ycaóBie « popmy xymueii xpt- 
Hotin  / Dxénezámoph UćMO10BĆKA: 


 ) Od Rady Opiekuńczey St. Petersburskiey 
UnsanskreGo Domu wychowańia ninieyszóm pow- 
törnie“ ogłusza się, iż w niey przedaje się przez 
aukcyą g publicznego lergu, oddany na ewikcyą i 
przeterminowany meruchomy majątek Majora Ni- 
kotaja pa wa 8 Kułówrat Czerwińskiego, 
potyżony w Mokilewskiey gubernii, w Babino- 


ielkim HFłoskim 54, Chołópinie 27, 


parokio R TE, we wsiech: Szczedrycach 57, 


forach 29, V 


p e N 


Zarzeczu Płoskim 24, Małym Płoskim 42, Pote- 
wiczach 20, Kondraszonkach 15, Umorj 17, w 
majętności Zieloney dwornych 16, Siwołobach 20, 
Hrymajewie 9, Kozłach 8, Ilolanowee 4, Brilach 
33, Paszkowie 46 i Końcach 20, wogóle 450 dusz 
płci męzkiey , zapisanych do rewizyi 1816 roku, ż 
urodzonemi po rewizyi; ze wszelką należącą do 
nich ziemią i wszelkióm na niey zabudowaniem ; 
dla czego naznaczone terminy w następującym 
1848 roku w miesiącu lutym: iszy 21, 2gi 25; a 
Zoi 28 duia; Życzący kupić ten majątek żechcą 
prżybydź do Rady Opiekuńczey pomienionych dni 
w czasie posiedzeń i widzieć w niey girzedającego 
się majątku inwentarz, warunki i formę przeda- 


Żuego prawi. "Rh ; 

i Expedytor Osmółoótski. 4 
< er T a Z iie 

1 Omit Jltmoscxo-BiasirexAro I[pitxada 06- 
rrtećmnennaro I puspenia oóbaBaaemMeń, tno 3a nóż 
BO3BpANTh Bxrxsutkamm Obbisameabu» Espeems 
JeavmańoMh Cak5pom» 3AKAMATO BR onóm» Kanna- 
maxa 4,552 p: 72 KON. accurnai. m 450 p. cepeóp., 
danomenabii Bb o6ćónówenie /ÓRBIX% KAMEHHBLIE 
goma ero Cakbpa B» F. Brasis ma ZRwyiiąskośi y- 
anib ToAb N: 337 coenroatuiń, 6yąbm» npóąaBam- 
ca np cemb llpukasń Oómówmsennaro 1lpaspcnia 
co AHA nóśaibiiiiiro irpuredanania Bb BBĄOWÓŁ 
6mixk O6€HX% CINOAKIIL, DESA AGIUBIPE MKCAIĄA, 
w {io Kb ceMy Oco6o naziłaueibi óynytih Mpea- 
kapmatćABIBTA CpOKM. Honópa 20 gun 1827 roa. 


1 Od Magistratury Powszechney Opieki Lit. 


Wileńskicy Gubernii ogłesza się, Że za nie po- 


wrót w terminie pożyczouego u riey kapitałn 
4552 r. 72 kop. Ass. i 450 r. st. przez Star. Zels 
mana Sakiera Obywatela Wileńskiego y żałożony 
na pewność onego dom murowany w mieście Wil- 
nie „na Zmudzkiey ulicy zaaydujący Się, do jego 
Sakiera należący, będzie sprzedawać się w.. Magi- 
straturze Powszechney Opieki á dnia poźnieyszó- 
go zamiószczenia W wiadomościach cbu Stolic ni- 
nieyszey Awizacyi, we cztóry miesiące, do ćzego 
ołóbdo będą naznaczone poprzedzające termina. No- 
wembra 20 d. 1827 r. 7 
Herpemeńnnit Jaen Hypitka3á f Każaaćp» 
Kacńtinn. ; 
Cexpémapi H. Cobtwann. 


1 Szawelśki Ekonomictny Komitet dróg 
Kommunikacyy pinieyszóm wzywa Życzących 
przyjąć dostawę w mastępijącym 1628 roku 
niżey wyrażonych materyałów w dosyć znacz- 
ney, ilości, z dostawą do fiieyse na szluzy 
przeznaczonych, na rżekach Dabisio i Winda- 
wie i ma kanałach łączącym i obwodowyin 
(o6BoĄtoniy) 1.) Sosnowego budowlowego drze- 
wa różnego wymiart; 2.) Drzewa czarucy ol- 
chy długości 2 sążuie, grubo 5 do 6 wiersżkow; 
5.) Drew sosnowych i jadłowych ; 4.) Węgli; 
5) Śmoły; 6) Sadła. Na té szość galunkow 
materyałow , targi w tym Komitecie będą się 
odbywać 12, 14 i 19 a przetarg 21 grudnia; 
à na dostawę: 1) Żelaza okrągłego sztabowego 
cztery i ośmiograniastego szynowego i w bla- 
chach; 2) Gwożdzi fóźnych gatunkow; 5) To- 
potow i iunych ciesielskich narzędzi; 4) Lin 
i powrozow smolonych i niesmolonych różnych 
wymiarow; 5) Ołowiu; 6) Big i rydluwek że- 
lazdych ; 7) Garniturów piecowych, okiennych 
i ipaych garniturow do domow kordegardowych 
i materyałnych składow (edpaeBv), targi będą 
się odbywać 15, 15 i 20 a przetarg 22 tegoż 
erudnia.  Zatóm życzący zechcą przybyć do 
t go Komiteta na wyżey pomienione terminy 


do targow z dostatecznemi ewikcyami. Wa- 
rubki i wiadomość o ilości i gatunku matery- 
ałow będą objawione przy targach. Na auten- 
tyku podpisano: w obowiązku Prezydenta von 
Lemderf. Członek Anudrzey Wilde. Sekretarz 
Łitimski. Zgodno: Sekretarz Dolinski. 


5 Od Litewsko- Wileńskiego Gubernialne- 
go Rządu. Z przyczyny upływającego dnia 1 
stycznia 1828 roku terminu kontraktu między 
Wileńską Izbą Skarbową a Wilenskim Żydem 
Orelem Kuperem na dzierżawę w mieście Wilnie 
czopowego z zagranicznemi trunkami - poboru , 
zawartego, przeznaczony ten pobor na oddanie 
od 1go stycznia 1828 roku w nowę dzierżawę 
idla odbycia w Wileńskiey Skarbowey Izbie 
targow przeznaczone terminy: 1sży 5, egi 7, 
i3ci g następującego grudnia; a zatóm Życzący 
należeć do tych targow, zechcą jawić się w Izbie 
Skarbowey na oznaczone terminy z prawnemi 
i dostatecznemi ewikcyami. 
: Dnia 19 listopada 1827 rokn 
Assesor Józef Sznlc. 
Sekretarz Kowalenok. : 
W obowiązku Naczelnika Stołu Purzycki. 


5 Szlachecka Ptn Oszmiańskiego Opieka na- 
stałą w dnin 14 listopada idącego roku rezo- 
lucyą w dziele Byszyńskich przez Pitwą Wiler- 
ską Opiekę rożbieranym, a ku ostatecznemu roz- 
poznaniu do tnteyszey uadesłanym, wzywa $a- 
kcessorów zeszłego 4. p. Piotra Byszyńskiego 
Komornika na dzień 1 marca nastę pnjącega 
1828 roku z dowodami swojego petensorstwa i 
do osiągnienia pozostałego spadku z tem za- 
strzeżeniem, że po upłynionym terminie niesta- 
wający własney opieszałości 
przypisać będą obowiązani, 
stopada 1g dnia. 

Ambroży Jankowski Marsz. Ptu. Oszm, Prezy- 
dujący w Dworzańskiey Opiece. 

Sekretarz Wiocenty Jakubowski. 


Datt r. 1637 li- 


5 Niżcy podpisany odpowiadając na Po- 


zew przez W. Antoniego Grzymałę w Korye- - 


rze Litewskim zamieszczony, podałem jaż do 
Akt Ziemskich Wileńskich oświadczenie, w któ- 
róm tak bezzasadność prelensyi, jako też nie 
właściwe przed Sąd obcey Gubcrnii mnie za 
pozwanie, wykazałem i udowodniłem. A po- 
nieważ Ziemstwo Wileńskie jest razem i Są- 
dem Exdywizorskim względnie W. Grzywały 
i jego „wierzycieli, wszyscy więc w tey mierze 
interessowani przychodząc do exdywizyi, zńay- 
dą w mieyscu właściwćm wiadómość, żem nie 
W. Grzymale nie winien, lecz owszem mam 
do jego pretensye; gdy zaś pisma publiczne czy- 


nią wrażenia i na osobach względem interessu 


obcych, do których wiadomości Mauifest móy 
wyż pomieniony może uiedóydzie, niechcąc 
przeto zostawiać kogo bądź kolwiek w mylnóm 
uprzedzeniu , przez ninieyszą. awizacyą do Ga- 
zet podającą się całą Powszechność zawiada- 
miam: że za przelew wexlu Radziwiłowskiego 
nie wziąłem od W. Grzymały w gotowiznie ani 
grosza, lecz kontentowałem się jego obligiem 


wyuikłą stratę: 


4 


na cżer, zł. 5,000, za którym takoż ani w kapitale 
ani w procentach żadne nieotrzymałem satyvs= 
fakcyi, że wydałem wlewek bez regressu i nad- 
to jeszcze wziąłem od W. Grzymały assekura- 
cyą iż w razie straty, Czy. to części czy całości 
nabytego kapitału, Żadney mieć do mnie pre- 
tensyi nie może. Cokolwiek więc spotkało 
nieraz pomieniony wexel, ja za nie nie odpo- 
wiadam, tym bardziey gdy pierwszy Departa- 
ment Sądu Główn. Grodzień. nwolnił mnie od 
wszelkich zarzntów względem adoptacyi tegoż 
wexlu czynionych. A chociaż mam niewąt- 
pliwe prawo dopomnieć się o summę należną 
mnie. za obligiem bez żadnych warunkow wy- 
danym, niechcąc atoli zysków z eudzey straty , 
pomienionego obligu i ottzymanego za onym de- 
kretu w Grodzie Oszmiańskim, oraz uczynioney 
profuturo na kamienicy W. Grzymały w mieście 
Wiluje położoney tradycyi, dobrowolnie rze- 
kam się, zostawując tylko wolne dla siebie po= 
szukiwanie za udzielnym iz oddzielnego źródła 
wynikłym obligiem, na summa 2,650 rub. sr. 
przez W, Grzymałę mnie wydanym. Datt 1827 
roku miesiąca listopada 4: dnia. R 
Jan Czaplejewski b. Sędzia Grodzki Wołkowys, 
Wolno drukować. Wilno. 22 listopada 
1827 r. Cenzor. Norbert Jurgiewicz, = 


2 Zgubiona przea wileńskiego obywatela 
Starozakonnego Mowszy Szmuyłowicza Markila 
sa ćwiartka bileta na piątą klassę Warszaw= 
skiey 34 loteryi pod N, 20750 za podpisem 
W. Anera kupca 1 gildy, kto takową znaydzie 
zechce się zgłuskć „do mnie niżey podpisanego 
mieszkającego w domu W, Andrzejewskiego N. 
13572, i takowy bilet zwrócić, gdyż za onym 
Wygrauey nieodbjerże. : 

Mowsza Szmayłowicz Malkils, 
Wolno drukować Policńieyster Chrząstowski. 


5 Zgubiona przez Gerszon Lurie kapca 
Żcicy gildy, połowa bilata do piątey kłassy 
Warszawskiey Sogiey loteryi pod N. 14,478, za 
podpisaniem WP. Fr. Auer kupoa iszey gildy. 
Kto ją znaydzie, zechce się zgłosić do Gierszon 
Lurie kupca Sciey gildyi, mieszkającego w do- 
mu pod N. 426 w Wilnie na Szklanncy ulicy, 

Wolno: drukować Policmeyster Chrząstowski. 


Prenumerata na Gazetę Kuryera Li- 
tewskiego i Dziennika Wileńskiego na rok 
następny 1828my przyymuje się w Wilnie: 
w Expedycyi Gazeliey Pocztamiu Litew- 
skiego i w Redakcyi, a w guberniach na 
wszystkich Kantorach i Expedycyach Po- 
cztowych. <a 

Cena zwyczayna: 

Kuryer Litewski z poćżtą: na rok: r. 14 
Ta 07 tm =" „pOJkOCZDIG-T. 9 
bez poczty: rocznie r. g 
— półrocznie r. 4 k. 56 
— kwartałowie r. 2 k. 25 
Dziennik Wileński z pocztą na rok r. ió — 
Pp, En „= bez poczty r-7 k, 50 


— 


— prawa 
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